
3o5. Przyczyna siły kierującćy zawiera się w samych 
biegunach magnetycznych południka magne­
tycznego ziemi, lecz wyznaczenie w tym wzglę­
dzie bardzo jest trudne: gdyż nietnożna wy­
śledzić jego położenia, bo to się ciągle zmie­
nia,1 o czem nas zboczenie i nachylenie igły 
ostrzega , ale nawet niefnamy sposobów dowie­
dzenia sią na którym biegunie ziemi, zbiera 
się płyn magnetyczny przez nadmiar lub 
przez ubyt, 

XLIX. 

0 P R Z Y C I Ą G A N I U i O D P Y C H A N I U 
M A G N E T Y C Z N E M . 

006. Przybliżając do siebie dwie szlabki żelazne zo­
stające wstanie naturalnym co do magnety­
zmu żadnego skutku na nich niedostrzegalny, 
gxdyż płyn równo rozlany mocą attrakcyi wza-
jemuey trzyma się, cząstek bliższych z klóremi 
ściśle iest połączony. Lecz gdy dwie sztabki 
namagnesowane przybl iżamy do sjebie biegu­
nami przeciwnemi, płyn północny np: je-
dney znaydując się bliżey płynu południowe-
ga drugiey sztabki, działać będzie jakby jaką 
1'óżnicą z przyczyny nierówney odległości, a 
przeto przyciągać się będą obie sztabki, lub 
się odpychać kiedy się zbliżaią biegunami po­
doi) nem!. Daymy teraz źe sztabka jedna na-» 
magnesowana przybliżoua jest do sztabki w na-
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turalnym stanie zosfającey. Biegun bliższy nad­
miarem odległości działając wzbudzi stan prze­
ciwny w końcu przeciwnym sztabki nienama-
gnesowaney, a w tcnczas rozdzieliwszy się płyn 
n ie równo, i samą sztabkę namagnesuje i po­
ciąganie widoczne zrobi: nowy ten stan sztab­
ki uczyniwszy ią magnesem, wzajem oddzia­
ływać będzie na magnes piei'wszy, powiększy 
iego moc 'działającą przez nowy rozkład ma­
gnetyzmu ieszcze w stanie ukrytym 'w nim zo­
stającego, nowa ta ilość na sztabkę drugą dzia­
łać pocznie i tym sposobem przez samo położe­
nie sztabki żelazney w sferze działania nielylko 
się wzbudzi siła magnet3'cziia ale powiększy się 
moc w sztabce magnesującey., Z tąd poymuje-
my to postrzeżenie którego dawni Fizycy po­
jąć niemogli, dla czego to magnes staje się 
mocnieyszym kiedy zda się ustępować część 
.swojego płynu: 

5 0 7 . Reaumur pierwszy z zadziwieniem postrzegł 
że magnes ledwie mogący dźwignąć sztuczkę 
żelaza podnosił i ą . ł a t w o , gdy leżała na kowa­
dle; żelazo bowiem przez dotknięcie magneso­
wało się na skutek sztabki; kowadło zaś na 
skutek żelazney sztuki namagnesowawszy s ię , 
rozdzielało w nim nową ilość p ł y n u , a przeto 
robiło ie bardziey przyciągalnem. T y m spo­
sobem poymujemy to czepianie się kilku lub 
kilkunastu igieł, gdy pierwsza będąc namagne­
sowaną przez zetknięcie się z magnesem, ma-



giH^u/e ;'ja:lQpijic inne, które między-serbą się 
stykają. 

3o8. Działanie magnesu przechodzi wolno przez cia­
ła niemogącc przyiąć tey siły i dla tego ukry­
ty niekiedy magnes sprawuje skutki iakby nad-
zwyczayne dla tych którzy niedomyślaią się 
tey własności. (*) Posypawszy opiłek żelaznych 
na papierze, ieźeli pod nim ruszać będziemy 
dwoma biegunami przeciwnemi w niewielkiey 
od siebie odległości, postizeżemy układające 
się opiłki w różne linije krzywe, mniey wię­
cey wypukłe rozchodzące się w różnych kie­
runkach i przecinające się w miescach naybl iż-
szych magnesów. Jest to skutek ruerówney od­
ległości duóclt działaiących biegunów na każdą 
z, opiłek że laznych, które będąc namagnesowa­
ne; przyciągane będą nierównemi siłami, a 
przeto robią le foremne kształty wswojem, po­
łożeniu które na ten raz postrzegamy. 

5°9' Przecięta sztabka namagnesowana na połowę 
powinna by iedeu tylko ukazywać biegun, po 
niejakim iednakowoź czasie znaydą się obydwa. 
Takowe postrzeżeuie naprowadza nas na do-

(*) Obacz artyknt zastosowań podobnego rodzaju w 
dziele Noureltet recreationi physlques et mathema-
tiąiies par M. G U Y O T . tom I. a Part? ąn VII. car. 
1--316. * 



mysi iak należy poymować rozkład magnety­
zmu wśród sztabki namagnesowanćy. I tak 
przypuściwszy źe mamy igłę bardzo cienką 
zawierającą pewną liczbę cząstek co składają 
jey długość, każda z tych części będzie miała 
dwa bieguny ale wszystkie środkowe będąc w 
blizkiem między sobą położeniu zneutralizują 
s ię , na końcach tylko igiełki wjedney przez 
połowę cząstce ukaże się płyn północny wdrn-
gićy południowy. Zetknąwszy z sobą dwie 
takie igiełki, płyn północny iedney działać bę ­
dzie na płyn południowy zneutralizowany czą-
stkf naybliższey drugiey igły, namagnesuje ią 
i w tym stosunku sam swoją siłę powiększy. 
Toż samo rozumieć należy i o biegunie igły 
drugiey z czego wypada że moc w lak zetknię­
tych obu igłach się natęży, czyli że więcey 

\ wolnego płynu się nazbiera: to jeszcze działa­
nie; kiedy wiele iest razem igieł w zetknięciu , 
czyli ciało dosyć grube uważać będziemy, dla 
wzajemnego pociągania się zniży bieguny a ra­
zem i środek działania, a przeto im magnes 
będzie grubszy tem moc iego działająca b ę ­
dzie większa, i środek działania bardziey od 
brzegów odstąpi. 
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